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S tó y  n io rŁo , by k io  m ych słó w  m cw rac-ał n * 
A lb o  s ię  n ieo z w a ły  na atole n o życ e ; ( m e r  
L u b o  (a w  szczególn ości nikom u n ie ła ję . 
C zołem  b iję  osobom , ganię obyczaju.

N a r u s z  c  w  i c z *

K R  A K O W S K IU
P O W S Z E C H N E Y  Z A B A W I E  P O Ś W I Ę C O N Y .  

T  O  M  I  K  l ig i .

'Kuryer c ią g le  n a d a l w ychodzić będzie w  tym samym kształcie j a k  d o tą d , znaczony 
dwom a pieczątkam i. —  P renum erow ać można za Z ł. 4- kw arta ln ie  tu w  K rak o w ie  w  
K się g a rn i lga n i M ateck iey  i  w  R edak cji, na u licy  grodzkiey p o d  A .  38. P ojedyncze  
Tiumera ja k  dotąd po g r .  10. P oprzedn i zbiór w  I. Tomiku kosztuje Z ł. 5.

N O W O ŚCI K R A K O W SK IE.

Z Krakowa.

W Y D Z IA Ł  SP R A W  W E W N Ę T R Z N Y C H  

i  P O L I C Y I ,

W S e n a c i e  R z ą d z a _c y j i  W o l n e c o ,  N i e p o 

d l e g ł e g o  i  ś c i ś l e  N e u t r a l n e g o  M i a s t a  

K r a k o w a  i  J e c o  O k r ę g u .

Gdy  z końcem Września r. b. Kon
trakt pomiędzy Rządem W. M. Krako
wa, a P. KluSzewskiin właścicielem T e 
atru tuleyszego o utrzymanie Wido
wisk teatralnych, i Balówr Maskowych 
na lat io zawarty ustaje: przeto W y 
dział Spraw Wewnętrznych i Policyi 
w moc upoważnienia Senatu R ządzą- 
cego przez Reskrypt z dnia 7go b. do 
Nru 553 . wydany,  podaie do publi- 
czney wiadomości: iż Entrepryza T e 
atru w Krakowie z przywilejem w y łą
cznym dawania Balów Maskowych W 
czasie karnawału jest do w zięcia, i k to
by sobie życzył takowa utrzymać na 
pewny jakowy czas, zechce do biór 
V\ ydziału Spraw Wewnętrznych i Po
licyi w Senacie Rządzącym przed dniem 
ostatnim Sierpnia r. b. piśmienne po
dać oświadczenie; przytem czyni się

ninieySzym wiadomo, iż oprócz korzyć 
ś c i , które podobna Entrepryza Tealni 
Z Balami Maskowerni przynosi, Skarb 
jeszcze W . M. Krakowa każdorocznie 
kilka tysięcy złp. Entreprenerowi T e 
atru zasiłku dodaje, przy zapewnieniu 
innych dogodności, mocą warunków kon
traktu, które każdego czasu IntereSSaną 
towi w bioraoli Wydziału Spraw W e
wnętrznych i Policyi za zgłoszeniem 
się , objawione' bydź mogą.

W  Krakowie dnia 5o C z e r : 1827 r.’
Senator Prezyclnjący 

N. Jankow ski.
Konwicki-, Sekr: W yilz.

F R A S Z K I  ' z  MOMUSA,

Sądząc o ilości Urzędników z na
zwiska t yl ko, zdaje się że Komorni
ków naywięcey jest na ziemi, a Patro
nów w niebie.

Rozum przeniósł swoje mieszkanie 
do kieszeni, gdzie spodziewa się lepszey 
wygody i większey reputacyi niż w da- 
wnem awem mieszkeniu.
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Wczoray uciekł pewnemu służący, 

nabrawszy z sobą konia. Ktoby ich zo
baczył niech da znać do właściciela. 
Służący miał strzałkę na czole, na za
dnie nogi kuty, grzywa i ogon kaszta
nowate. Koń zaś miał frak szaracz- 
liowy, pantalony w paski, satn dzioba
ty, mówi z niemiecka i trochę się jąka.

Kto chce jechać do wód Szląskich, 
musi w przody przebyć Odrę.

W  Chinach niezabijają na scenie 
W trajedyi , lecz prowadzą do szlach- 
tuza bohatera;— tak tam o akcyzę dbają.

Kto chce mieć prędko dobrze w 
g łow ie , niech niechodzi na naukę, ale 
na porter.

Miłośnik czudzoziemczyzny gdy przy
jechał do Warszawy i obaczył pi ę k n y  
pałac Krasińskich, spytał się czy on j<*St 
w Warszawie budowany, czy też z kąd 
Sprowadzony ?

Słodki uśmiech jest kurant, łaska 
czorwone z ło te , a niski ukłon zdaw
kowa moneta.

Dla oszczędzenia świec, pewna da
ma daje wieczory w południe.

U rw ał się tu romans i zg inął; z 
jedney strony był blady , miał na szyi 
stłuczoną lorynetkę, tudzież pełno po
trzeb u sukni; z drugiey strony kapelu
sik lloransowy, repantiery sprostowane, 
szal zgnieciony, na ręku zaś b y ł me- 
lancholiczny woreczek, który kiedy nie 
kiedy wydawał westchnienia.

Czoła miedziane do pobicia dachu, 
są w zamian za kamienne serca do bru
kowania podwórza.

Kapitan nie powinienby Się nigdy 
nudzić, bo ma zawsze kompanią.

Dziwna rzecz że TarkwinjuSz u-i 
inizgał siędoLekrecyębo lukrecya nudna.

Nie zawsze to jest prawdziwe przy
słowie , ” co ma wisieć, to nie utonie,, 
bo właśnie kolczyk który miał wisieć, 
onegday utonął.

Nie tylko fląderki w Gdańska się 
poławiają, ale można je nawet i w K ra
kowie obuczyć, kiedy jest błoto.

M i e n i ł o  n i o l ) i e a l r i  p r z y  I c O I lC I I  ffiSŁ

pełnię, a miesiąc płatny przy począt
ku. Wielu pobierających pensye radziby 
zmieniać słońce na miesiące, powiada
jąc że można się obejśść bez słońca, 
bo w dzień i tak widać.

Świadectwo o dwóch stronach, i 
kryda która d u b e l to w o  pisze, jest do 
kupienia każdego czasu.

Nic niedać biednemu , tylko go z 
być grzecznością, to je.it Ukonomija po
lityczna,

Bayki to sa jakoby zipmia miała się 
obracać, bo gdyby się obróciła, toby 
ci co są  na górze pospadali na d ó ł , a 
inni znowu poszliby w górę.

Czyli czasem pewien m^ż nie da
je kursu astronomii swey ż o n i e ?  gdvz 
jey często znaki niebieskie pod oczy
ma robi.
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Mixno żałoby, jednak testament jest 
Uaykoniicznieyszą sztuką, bo zawsze 
sukeessorom sprawia jakąś rozrywkę. 
Chybaby nic się po zmarłym nie zostało.

Ci którzy kobietom robią attencye, 
są Ateńczykowie, a ci co ich gryzą 
Są  Gryzony.

Zwykle mówią że uczeni gotu ją  
się na to lub owo, ale czasem niedo- 
g-otują się, i dla tego mamy wielu me- 
aowarzonych.

Co to się stało? Dawniey bale by
w a ły  po pałacach, a teraz smutnie le
żą  sobie nad Wisłą.

Ponieważ w Architekturze nad pięć 
porządków więcey bydź nie może, 
przeto słychać że w prowadzą szósty 
nieporządek.

#
W e Francii edukacya tak jest roz

szerzona, że nawet chłopi po francuz- 
ku mówią.

Panny co za każdym razem dy
gnąć lubią, są Dygnitarki, a te k t ó r e  
noszą zbyt długie suknie, są Ogonatki.

Ubodzy chwalą Rumfordzką zupę, 
ale radziby żeby wynaleziono także i 
Rumfordzką pieczeń.

Mieszkance starych dworeczków, 
przez szpary patrzą na ludzi, a ka- 
mieniczniki przez szkło.

Żydki bardzo są tkliwe, kiedy ce
bulę jedzą to zaraz płaczą.

Cnota musi to być niezmiernie sta- 
ra dama, bo wszyscy ją poważają tyl
ko, a nikt jey nie chce.

Dla tego rodzice każą uczyć córki 
tańcować, ażeby one potem uczyły 
mężów-

Nie tylko teraz worki i kieszenie 
są próżne, ale nawet i kobiety.

Nie wielka to musi być rzecz męz- 
t w o , kiedy się nie u jednego w gę
bie zmieści.

Jak miłość niema być lekka, kie- 
dy jey królowa dwoma tylko jeździ 
gołąbkami.

G d yby  woyna nosiła pierścionki, 
toby sobie powinna kazać krwawnik o -  
prawić.

Naylepiey jest łgarzom powierzać 
tajemnicę, bo choć ją wyplotą, to im 
nikt nie uwierzy.

Pieniądze trzpiotów są bardzo śmia
łe, wszędzie póydą,—  a skąpców tchór 
rze , bo się chowają.

Kiedy suknia juz jest stara, to ją 
dopiero łatają, a krytyka naynuwsze- 
mu dziełu łatki przypina.

Pewien Prawnik zostawił w domu 
parasol , a wziął z sobą paragraf, i do
syć dobrze nim się zasłaniał.

Pewna Imość dostała męża z repe- 
tyciami, bo ustawicznie bije.
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Dziś rzemiosło rzemiosłu chleb od
biera. Szmuklerze robią buliony, a ku
charze żeberka..

Od czasu jak Ilolofernesowi nie
wiasta głowę ucięła, kobiety czynią 
składkę na głowy mężczyzn , i zawsze 
im coś dorzucą.

Ostatni to słownik który wyszedł 
podług alfabetu, inne innym sposobem 
urząd/one będą, i tak Oszukaństwa nie- 
trzeba będzie szukać pod literą O, ale pod 
Grzecznością, —- Kapitału  patrz pod po
zwem,— M iłości pod Chim erą ,—  a O- 
biu d y  pod Płaszczykiem  i tam daley.

Nie wiemy jak dawnu ulice miast 
przemieniły się w  zwierzęta rogate; że 
mówią: na rogu ulicy Długiey, na ro
gu ulicy Grodzkiey.

Nieprawdaż! zawołał jeden że roz
prawiam jak książka ? w istocie odpo
wiedziała Dama, tylko się kaź Wacpan 
oprawić w  cielencą skórkę.

Pewien Cudzoziemiec przybyły do 
tuteyszey stolicy, posiada rzadki dar 
wywabiania plam z ciała ludzkiego. U - 
prasza zatem wszystkich którzy mają 
czoło, język , serce splamione, lub rę
ce brudne ; aby się udawali do niego, 
a on każdemu za pomierną cenę, a na
wet gratis dawać będzie recepty od- 
lewane z ołowiu. Za skutek ręczy.

Żadna jarzyna tak nie odyma, jak 
miłość własna.

Pewien Jegomość zamiast anglizo- 
wać konia, kazał anglizować swego Ę -  
konoma, bo miał za długie palce.

Dziwną jest rzeczą dla czego pa^ 
pier jest u nas droższy jak w innych 
krajach, gdy na materiale do /ego ro
bienia wcale niebrakuje.

Massy pod krydą będące zwykle 
coś tracą, a pod małą krydką lepiey] 
Wychodzą.

Wielka rzecz że przed pałacem stoi 
Szwaycar? w Szwaycarii przed Jada chat
ką jest ich po kilku, a nawet bydło pasą.

Lubo na całym bvv.ecie pięknieysze 
nowe suknie mźli nicowane, w Krakoą 
wie atoli naypiękmeysze są stare Su• 
kien-nice. *

DO Ł A S K A W Y C H  C Z Y T E L N IK Ó W !

Nurner x j m y  Kuryera wyidzie w  
Sobotę następną 2b. b. m. i zakończy 
półroczny kurs jego. Od dnia dopie
ro 5 . Października r. b. pisemko to pod 
tytułem polskim: G o n i e c , nowym p i ę 

knym drukiem , dwarazy w tydzień co 
Środa i Sobota wychodzić daley zacznie 
in %vo , i zawierać będzie: I. Nowości 
Polityczne z gazet urzędowych , w sa
mych fa k ta ch  krótko zbierane.—  lf .  
Krótkie powieści komiczne, fraszki i 
anegdotki nowe.—  HI. Mody nowe i 
dawne, pod względem Strojow i oby
czajów.—  IV. B a y k i , Ucinki, Zagadki, 
Szarady, wierszem i prozą. —  V. Ro-» 
zmaitości.

G dy kilka osób do tego pisma przy
kładać się wesołemi płodami zamierzy
ło ; przeto nic dawnego ani odgrzewa
nego tnieysca nieznaydzie.- Prenumerata 
w Królestwie Polskiem jak dotąd z Pocz
tą kosztować będz<e Kwartalnie Zł. 6. 
gr. 20. — tu w Krakowie Zt. 5. Nurue— 
i a  pojedyncze po groszy 6. —■


